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Y ''j K apilan a rty llery i rosśyyskiey, Paweł P opow , u— 
, Ońcżył piękną robol ę snycerską z kości słoniow-ey, to 

Jest Pom nik grobowy dla zeszłego Kiścią Józefa . Po* 
lt*towskiego, nad k tó rym  od roku pracował. Robota ta
la swey osobliwości, delikatności i dokładności w  od- 
'Au , wzbudziła podzi wionie wielu w idzów , którzy 

Zgodnie wygórow anie  snycerskiego ta len tu  w osobie 
ego officera przyznali, l lobo tę  tę  począł na zachę- 

, c,inie w ie lu  Obywateli L itewskich, a te raz  ukończy- 
J 8Z7  j$ wyjeżdża do miasta 'W a n to w y , dla złożenia 
p ie r z c h l i  Ości tameczney. Dzieło tak pracowite ip ra -  

dziw ie zadziwiające w  swoim rodza ju , nie m oże , 
yjko wdzięczność wzbudzać w  każdym rodaku tego 

^ 'dzęcia, ktofego pamięci iest poświęcone. Jeden z wi- 
' u  'k  P'^lia e i’ sztuki n in ie jszy  do gćizety podaie

, ^b tig ie  także dzieło sz tu k i ,  godne zastanowienia, 
j fL>ńiże czasie .widywane tu  było. Jest to medal w ieł- 
v°sci ćwierci ru b la ,  zawieruiąey w sob ie ; '  lm o  C hro- 
*o|ogią R ossyyską , od założenia M onarchii R-ossyyskiey 
A o dnia dzjsieyszego na  epoki podzieloną. 3 do Chrono
logią polska od L echa lgo  X iąźęc ia ,do  K ró la  Stanisław a 
Augusta także na epoki podzieloną. 3 t io  Geografia 
Europy wyrażającą Cesarstwa, K ró lew stw a  tak  mają- 
M5 ciiluzielnych K ro lo w ,  jako też i przez innych Mo* 
^ iC u ó w  posiadane, oraz Xię,stwa, miasta s to łe-  
Zlle, góry, rzeki, jez io ra , i wszystkie gubernie ros
i ł  skie ; a w  ogulności medal ten obeymiaje liter  8,5oo 
Mych. W ykonaw cą  tey  roboty jest JP. J ó ze f Barto- 

iZeWicz, officer w ojska  polskiego.
^  Ośmielamy się w yraz ić ,  iż szkoda, że te roboty , 
^  f ie śc ie  n js ie m  wykonywane , a podobno i znayduią- 

jeszcze, nie zostały na czas przynaym niey, um ie- 
' zone w mieyscu otw arte in , gdzieby każdy mógł je 
«lri;dać.

^(spaniały m o n u m en t.—* N a processyi tey  znaydow at 
się Przenayw ielebnieyszy Augustyn*, Arcybiskup dm i-  
trewski i w kościele kazańskim odpraw iał mszą ś . , po 
k io rćy  protojerey Jan m iał kazanie. Pomimo nie- 
pogódy d n ia ,  zbiór l u d u ,  przywiązanego do tego 
wszystkiego, co jest pobożnem i św ię tem , nadawy* 
czaynie był wielki.“

W . X. Jrr.ć Micha f  d. 7. października o  godzin 10 
10 przed po łu d n iem , przybył do Chersonu.

Podług gazety seuackiey: przez ukaz d. 5 paździer
nika , pocztmistr.se, radcy nadworni , kamieniecko-po
dolski , Sant son Janowski, i miński Karol liruse, m iano
w ani radcami kuilegialny mi.

Liczba okrętów  w  Rydze dó d; 6 listopada; przy* 
byłych J760, Wysziycli lyoi),

Cena zboża w  Rydze d. 3 listopada: Łaszt żyta 58a 
rubii ass. Łaszt ’pszenicy 652} r. ass-. Łaszt jęczmienia 
276^ r .  ass. -Liszt owsa 2641 r. as.

ivuis wileński na assygnaty; rubel srebrny, 5 r. 85 
k» j dukał a-o r. 70 k-.j iniperyał S.7 r .  70 k.

K r ó l e s t w o  P o l s k i  o.
Gazety warszawskie pod d. i 5 l is toprda , umie

ściły opis żałobnego nabożeństwa-, za tluszę ś. p. Jenera 
ła -Kościuszki: » Kościoł Luteyszy paraiiialny X X . M is- 
sjunarz.ow u S. K rzyżu, w ystaw iał  w dniu wertirayszytrt 
poważny i  rozrzewniający widok żałoby narodbwey, po 
zmarłym dnia  i -5 z. rn. w Solarze, wiekopomney pamię
ci 1 adeuszu Kościuszce. P raw dziw a cnota odbiera wszę
dzie należne ley uwielbienie. Doświadczył tego z a ż y 
cia, sławny ten  Mąż, naprzód na dobiiaiącey się o w ol
ność ziemi nowego bwiata; późniey na ziemi własney, 
naydroższey mu zawsze ojczyzny, k lórey  tak dzielnie 
bronił; daley w samejr naw et niewoli; nakoniec, w e  
Wszystkich m iejscach pobytu swego, a mianowicie w e  

p  . , F rancyi, gdzie w ukazanych mu Uayłaskawiey względach
ż(| z- °ęzta Północna zaw iera  z M oskw y  pod 20 pa- Wielkomyślnego Alexandra  / ,  na jm ilszą  dla serca sw e- 
R przeszły poniedziałek, d. 22 t. m ., by- go znalazł pociechę. Uczcili cnotę w szanownych nie

boszczyka popiołach, godni potomkowie Telia-, oddaie- 
my tymże popiołom w duchu religii ostatnią posługę 
my Polacy, przeięci dla T adeusza  Kościuszki nayżyw
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, u wielka proccssya z kościołów, w Kremlu żnay- 
I'Dvch się , takoż z kościoła Przemienienia P ańskie*. 

g0 1 błogosławionego B a zy leg o , do kościoła Kazańskie- 
vv części miasta Kitaygor.od (miasto chińskie) zwa- 

tVi'ejuna Pfzecivv. bramy 5. M ikołaja. W iadomo, że ta  
oV;- * w spaniała  processya corok się odpraw ia  od
ł ą * f ?  C2asu , kiedy znamienity  W ódz  nasz Xiążę P o 
lej pobożnością i miłością Boga w zruszony , na-  
Xvac,em swoim , w  roku 1607 kościół Kazański żbutlo- 
f.^W.s^y, z parafialnego kościoła swego, W p row adze-  
łe a P anny M a ry i, na Łubiance , przeniósł do nowego 
jS o  kościoła,. O braz P anny  M aryi,  K azańska  zw aney, 
?^ 8 ie m i kamieniami przyozdobiony, i *tąd jeszcze 
'ió‘v̂ nieni,,y» iź b,Żdfic Przys*a »y z Kazania  d o W o je w o -  
>zysz* !1R()Wczas Pod Moskwa s to jących, zawsze to w a -  
b4ą zZy woysku , k tó re  z rąk nieprzyjacielskich d s w o -  

h°b0i  ° . t1 s t°bcę. T e raz  pamiątka tego wypadku, na  
Wi0t) aosci żasadzonego, tem  mocniey i ikliwiey odno- 
*^°ści W Pami?ci mieszkańców M o sk w y , że w  hli- 
\Vj0^  kośc io ła , przez Xiążęcia Poiarskiego  w ysta 
r c z  Cî °* w  ^m ‘en ' u O yczyzny wznosi się dla tego w a- 

ńego W odza  Rossyan i gorliwego syna kościoła,

my . . .  .  ...    ..
szą ęzcią i wdzięcznością, błagaiąc W szechmocnego P a 
na Zastępów, aby pamięć cnot iego bohatyrskich i 0- 
by watelskich, przechodząc z pokolenia do pokolenia, u- 
trzym yw ała  w nąiodzie .ten święty ogień miłości oy
czyzny, k tó ry  do szlachetnych zapala czynów i w cięż
kich krain  p rzygodach , uaywiększe nakazując o f ia r y , 
tw orzy  wielkich ludzi. Nie zawsze i niezaraz pomyślny 
skutek uwieńcza na jśw ię tsze  usiłow ania: tak  chciała 
niezbadana w swych wyrokach Opatrzność/ ale cnotli
we przedsięwzięcia były i będą zawsze szanow ane , a 
w  dzisieyszym wskrzeszeniu narodu przez N aywspanial
szego M onarchę, widzi Polak nagrodę owoczasowych 
poświęceń. D ow odem  ieszcze tey p raw dy  iest religiy- 
ny obrządek po R y c e r z u , którego zgon opłakuiemy, 
T rzeba  było bydź wczoray na no.bożeńslwie iałobnera 
za duszę iego, aby mieć wyobrażenie żalu i powszech
nego rozczulenia Współrodaków’. Obszerny gmach świą
tyni objął zaledwo przyrbyłe na ten  obrządek wszelkie
go stanu i stopnia osoby, pomiędzy k tórem i Jego Ce*



sarzewicowska Mość, W- X . K o n s t a n t tudzież Namie- 
stoik Królewski, Senatorowie, Ministrowie, Jenerało
wie i Ur/^tltiicy znaydowali się. Lud mnogi napełniał, 
przysiouki kościoła, aby clioć z daleka łączył swe west
chnienia do modlitw Kapłanów.

Zaraz ze dniem zaczęły się exekwie, i Msze S. 
śpiewane i czytane; te  odprawiały się ciągle koleyno 
przez Zakony uż do godziny 10 O godzinie lOey od
śpiewane były exekwie przez duchowieństwo mieysco- 
we. O godzinie l i t e y  zaczęła się wielka riisza, którą 
celebrował JW . Gołaszewski -'Biskup Wigierski. W Cza
sie wielkiey itiszy miał kazanie W . JX. Szaniawski, K a 
nonik Kat. W ar. Po skończoney wielkiey mszy miał 
przemowę JW . Sekretarz Senatu Niemcewicz, a potem 
nastąpił wielki Kondukt Rzymski, na którym celebro
wali JYVW. Gołaszewski, Biskup VVigi -rski, iUolłowicz, 
Admin. ])yec. W a r s / . ,  Zambrzycki Biskup, Kuźmian 
In fu ła t ,  Szydłowski, Opat, Prałaci i Kanonicy; licżńe 
niższe duchowieństwo otaczało katafalk.

Przybranie kościoła przez trzy dni sposobione^ 
odpowiadało zupełnie temu żałosno mu obrzędowi. 
O łtarze żałobą pokryte; wewnętrzne ścian i okien czar
nym kirem osłony; liczne mdłyrp okiem wśród cie
mności po wszystkich gankach i na kikynastu pirami
dach w różnym kształcie wystawionych, goreiące świa
tła; katafalk, a na nim trum na , w trofea woienne 
przybrany i wzwesioriy na 5eiu gradusach wpośrzód ko
lumn Korynćkich; nad trumną biurami ozdobiony naszeŁ 
go B jhatyra w zbroi rycerskiey wizerunek, którego rysy 
przypominały lubą prostotę obyczajów i ślachetność duszy 
jego'; złożone poniżey trumny na węzgłowiu ckapkw 
i szarfa Jenerał? ka , a tuż z Prżyp. iSalomona Rózdz. X  
wiersz 7. Pamiątka Sprawiedliwego z  chwałą, który ob
jaśniała gorejąca ofiara wdzięczności na tróynożku; po
bożna cichość, przerywana pieniami fełigiynemi i smę- 
trleirti tonami dobraney m uzyki, z zadziwiającą dokła- 
dnością exekwniycey Requiem M ozarta ; glos gorliwego 
kaznodziei ; tkliwa przemowa przy Castrurn doloris, mia
na przez JW> Sekretarza Senatu J. U. Niemcewicza, to
warzysza w szczęściu i nieszczęściu Tadeusza Kościu- 
szkt-, wszystko t o , głębokie na umyśle i sercu sprawi
ło u rażenie. Nie możemy lepiey dokończyć tego opi
su , iak nmieszczaiąc tti krótki rys życia ś. p. Tadeu
sza Kościuszki, zawarty w przemowie wyżey wspómnia- 
ney, jak następuje :

„ Ten smutny uroczysty obrządek, te żałobne ofiary, 
te goreiące światła, te tłumy zcb*anegv rycerstwa i ludu, 
głos wymowny szanownego Kapłana, żałosną i wielką nam 
wszystkim zapowiada stratę. Cóż do własnych uczuć wa
szych, do słyszanych dopiero słów szanownego Kapłana, 
więcey iuż dodać można? Przebóg! nie do tych siwych 
włosów, co wkrótce do grobu zstąpić matą, nie do zgasłe
go iu i głosu małego, nie do stępionego latami i trudami 
um ysłu , należało mówić o Mężu pokoiu i w oyny! gez  
wskazaliście. Niepewny na nieudolność moję, posłusznym 
staię się, a idąc za własnym żalem, niech choć słabo £alu 
powszechnego stanę się tłumaczem.

;, M iędzy tylu ciężkiemi stratami, które w przeciągu 
lat niewielu oyc.tyzna nasza ponioda, nie/nasz podobno 
załośhieysWy nad tę , którą w zgonie Tadeusza Kościu
szki opłakiwać nam przychodzi. Wspomnieć Imię K o 
ściuszki, iesito wzniecić w sercach Polskich, tysiąc chlu
bnych, acz smutnych pamiątek, wzór cnot obywatelskich , 
tę do zgonu czystym płomieniem goreiącą miłość oyczyzny, 
tę nieustraszoną w bóiach odwagę, tę mężna wytrwałość 
w  nieszczęścia).. 1, tę prostotę ' obyczaiow Rzymską prawie , 
tę nakoniec skromność niebddzieliią od prawdziwey war
tości.

„ N im  rylec Dzietopisa, kreśląc przygody naste, wiel
kie zasługi męża tego oznaczy , niech‘nam współczesnym 
woino będzie wspomnieć pokrótce o życiu i czynach tego.

„ 7 adeusz Kościuszko z daunicy fam ilii w WoićwÓ- 
dztwie Brzeskim zrodzony, wziął pierwsze wychowanie, 
w Szkole Rycerskity, założoney na ówczas przez Stani
sława Augusta. Kommendant tey Szkoły, X iążę Adam  
Czartoryski, widząc w młodzieńcu niepospolitą zdatność, 
1 ochotę do sztuki woienney, wysłał go kosztem swoim dla

doskonąlenia się do Franćyi. CnotliiDy Kościuszko zacho•
wał do zgonu wdzięczność di a dobroczyńcy suego.

„ Stan niemocy i podległości, w którcy się n a ów c^  
znaydowała Polska, okropny iey pierwszy podział, wzl>u'  
dzily  w sercu młodzieńca ciężko, żałość i rozpacz: iuż titf 
mogąc naswoiey, poszedł na obca ziemię dobiiać sic on'.*' 
podległość: Towarzysz nieśmiertelnego Washingtona, o!* 
rzeki Hudson do Foto wma'k, od wód Atlantyckich do zni&r'  
złych Kanady jezior, walcząc odważnie, ponosząc niep&" 
ięte trudy , zyskał sławę , co więcey, zyskał ' wdzięczno 
ludu wolnego. Już fla g a  Ziedn. Stanów powiewała >1(1 
basztach twierdz Amerykańskich, dopełniło sfę wielkie dzie
ło oswobodzenia, gdy Kościuszko do oyczyzny powrócf 

y, Było to wtenczas, gdy z smutnego letarguj niesb' 
ty !  zbyt da późno obudzony Naród Polski, ogłosił pam N  
tną 5go Maia Ustawę, i chciał nie uznawać, iak wł&Sp1 
swe prawa; ztąd napaść iw o y ń a . . .  Powiedzcie wy p f  
zostali ś-t iadkowie, ivy błonia Zielenic i Dubienki, i d -1 
Kościuszko, ieźli Molaty walczyli iak Polakom walczyk 
przystoi ? ( IV  tern mieysću czyni mówca wspomnienie, 0 
czasach, w których jctierał do oyczyzny powrócił.) Za l(i‘ 
zki, które nas łączą z ludem pobrata,m, wspólność Paii& 
iednegoi wdzięczność nasza, dla Alexandra, nie kc.za sli 
tozcidgać nad tą pamiętną woyńą. N ie świetne pąs.ta&i 
i  okazałością szeregi, tłumy tizbroionych w rolnicze nar z?  
dzia wieśniaków, wiódł Kościuszko przeciw naybitn ief 
szym ludom. Ileż wstępnych holów,  oblężeń, Pęi okrO' 
pnych nocnych Wycieczek, ile goąilw, utarczek! Zóiieszd' , 
ła się ziemia nasza ze krwią walczących, wprzód, mf,t 
mogiłą . nasza stała się,

„ Końcem tylu poświęceń były więzy okropne. Td* 
je s t, 1 ty  Kościuszko * h i - w wolnych minach Sonń y, i t f  
tysiące Polaków, nie na ula-ney ziem i, lecz w czarny 
lochach, skończylibyście byli nędzne, dni wasze, g d j^ f 
nie Wielkońłyślny Imperator Paw eł I. Pierwszym ęzyn*& 
tiaywyższiy ’tuladzy Jego było rozbicie oków 20 Polakóf' 
Dzięki niech ci będą cieniu szanowny: zawsze Polak la*1 
Paw ła z wdzięcznością wspominać będzie.

,, Oswobodzony Kościuszko nie powrócił iuż na W 
żałobnym kirem okrytą ziemię-, na tę ziemię, która dla Me' 
go iuż obcą stała się; zwrócił oczy na odległą krainę, 
którą walczył w młodości, która drugą stula mu się of' 
■czyzna. ‘/Ąoionego ciężkim kalectwem, nie zraziły trudft 
i niebezpieczeństwa żeglugi. W  tey to żegludze, zalcdtBj 
bezdenne morza nie stały się grobem wodza naszego! W | 
m nef nocy1 i  eden z okrętom wracaiącey z Ja,maiki f l ° $  
kupieckiry, oddziela się od innych, leci, uderza o okręt 
merykański; pozactcpiały się maszty, liny i żagle d.W°c 
statków , potężnie nawzdiern tłukąc się bokami. Ł a t^  
sobie wystawić można krzyk i pomieszanie, zebranych i. 
pomoście podróżnych; śmierć w oczach wszystkich staW#* 
Jak zawsźc, tak i w tey okropney chwili, Kościuszko SP° 
zierał na nią spokojnie. Nie wybiła ieszcze ostatnia ff. 
dżina iego Chciała Opatrzność, by dążył do tey chat 
w którey Wspaniałomyślny Alexander ogłosi Polskie 
lestwo. Z  stratą wielkiego masztu, Ł podarciem żi’-o \ 
wyszedł okręt z ley ciężkiej przygody, przedłużyła się ^  
skna podróż do dni :yo; odkryliśmy nakoniec brzegi szc"’̂  
śliwey Ameryki. Pensylwania, oy czy zna Wilhelma 
i Franklina, przyleją Kościuszkę na łono swois... Po 
iu  strapkirnach piAwsza to była pocieszaiąca chwila. F riu  
tęcie, które go spotkało, osłodziło ciężkie frasunki i td1 j 
Członki zebranego Kongres su, dawni towarzysze 
przyiaciele. znalami, lud cały wyszedł na przeciw nlC 
otoczył wóz zbolałego- wodza, i aż do mieszkania ieg0Jfc, 
wiódł. L-cz ni etyl ko w Ameryce, we wszystkich k r ^ j -  
przez które Kuściusżko po oswobodzeniu sWoicm pri<! 
dżał, w ifetokołmio, w Londynie, w Bristol, u>s“'f ̂  
co karmili w piersiach miłość wolności, uczuć szloch A j>y 
cisnęli się do niego z  hołdem uszanowania. Miło bjł° fg  
lakowi W tey czci oddawaney Naczelnikowi swcrrA ’ jjg 
dzńć szacunek i rzewne czucia nad losem niesprO-^11 
wie zagładzanego narodu. ; 0f(t'

„ C zyli to błędnie poddane nadzieie, czyli chęc j cąt' 
towania zdrowia, obok biegłych lekarzy, skłoniła 
szkę, że raz ieszcze. odwiedził brzegi Europy■ , , Ż
atoli poznawszy znikomość obietnic, czczość w sz fs



Wotoctń ludzkich, porzucił wrzawę wielkiego świata , i ego' 
nawet okla.ki, i obwinąwszy się, i i  tak rzekę, W cnoty 
Sujale, do wiejskiego schronił się mieszkania-, tam prace 
r°iuiczc były  iego zatrudnieniem, przy iazń  pociechą chwil 
Wszystkich. R a z  tylko porzucił to spokojne schronienie, 
a. to by widzieć, by hołd złożyć, N a jja śn ie jszem u  Alexau- 

r°vvi, za wskrzeszenie imienia Polskiego.,  ,—     -   '

„ Tymczasem wzmagaiący się z wiekiem wstręt ao 
^zjsth ich  zawichrzeń publicznych, miłość zacisza i po- 
,°lu zawiodły go do ziemi Szwajcarskiej. Tam w mie- 
Cie Soiurze dnia )5 pazdź. po tylu cierpieniach i p o- 
och zawołał Bóg tę duszę cnotliwą do mieszkania Wj~ 
ranjęh. Umarł Kościuszko, iak chrześciianinowi unue- 

j®0 przystoi z ufnością w Bogu, spofoynic i mężnie. U- 
°&i, iak podobni leniu, Focyan i Cincinnatus, po zgonie 

s,,'Jni nawet zakaza ł- wszelkiey pompy, i ci"lo tego, któ- 
y ‘o polu sławy rozkazywał zbrojnym tysiącom, sześciu 

°gich starców zaniosło do^meczuego nas wszystkich mie
szkania.

„ Pokoy niech będzie cieniom twoim o Mężu cnotli
wy i przyyrn ostatnie pożegnanie żałosnych ziomkow two- 

, .przyyrn ostatnie pożegnanie tego, który nieraz zbola- 
® iwą głowę na ręku swoich unosił. Abestetyl kiedy iuż 

^ <e nasza ziemia przykrywa twe zwłoki, kiedy duch tw ó j 
£ ,rl niieszka, gdzie ostatni z Rzym ian, niech się choćpa- 
£ twoi a między nami zostanie; niech wizerunek twóy,
; . ° ? V  przypominał i rysy twey twarzy, i dobroć duszy 

umieszczonym lędzie w Pańskiej świąt nicy; niech 
ni’*1' skromnym, iak, iak było skromnem cale życie tumie-, 
•8.e V.°trzebo napisów, dosyć imienia. Wtenczas, czyli to 

C7-y da lek przychodził!i, podniósłszy zroszone dzd- 
' ?-cz? gin Z wyrażający ciebie, powie: takim* był

j ,1 -f’ l u i ‘T  2*o.mkoin swoiut nie. dał ginąć bez chwa- 
1 •HOirtir.i swemi uzacnił' in.ic Polaka.

W y ią lo k  z listu pisanego dnia 20 Października r»
J ‘ d - ‘ ' i  “ Sznvayeai yi ,  pize.,  Kandydata w y s ł i n e -  

i; koszlein IV/.ą u a* lamtey szych In s ty tu tó w  w celu
f-osk:ma!er.ia sie* w nauce rolnictwa. '

Nader smutne zdarz* nie, bo utrata Jenerała Kości,1- 
V ;,> wielki zal w sercach przyiaciół i znaiomych

. o- 7 r z y p i s u i a  n a g lą  śm ierć  ie g o  Ostc.fniey p o d r ó ż yz OOhi»*> M-..r . . /  1 .
dn1 o tiry do Ne u fo h i  lei i Chandefonjło, która wiednym  
^  odbył. Powróciwszy z drogi na,-z. kał na ból gło-  
k f 1 czuł febrę zimną, któ*a się ukroice w febrę ner- 

p wa_ zamieniła. Pomimo wielkiej staranności Doktork 
Zą ,Sl’łl“ r e r > wzmttgaiąca się słabosć nie dozwoliła tego 
b1(1 "-owitego Męża przywrócić do zdrowia, i tak d. v5 
^ ' n- wieczorem o gtey godzinie, zszedł z  tego świata 
iVsni! .* c Solarze. Dnia id  odebrałem wraz z moim 
zas° Z’>JUlklcm l ’- Mai bom me, te d/a nas niespodzianą i 
^^wucaiącą wiadoi ość przez 'P. Zeltnera,  który nam o-
Vb 0ZtnaX,ńlł^  1i  dtńa *9 r- m- c iko  ś .g .  Jenerała Ko- 
•«/,, ą 1 e t a n ie  pochowane. Bez straty czasu udaliśmy 

£° Solury, dla oddania ostatniej posługi tak Szano- 
^  'aokou>’: gdzie z wszelkie/ni obrzędami żąTbie-  

nu fi ^°ścio 'a. Jeziuckiego w towarzystwie osób Rady Sta- 
f j J )uchowi"/istwa i mieszkańców miasta, ciało, odprawą- 
' t a ^  d o ko ń czo n e j M szy S. wniesiono ic do Zakrystii 
V * * r ? y lfmnoścl fn fe b ta  i  wielu osob Sadowych1 5 e z u ' ł i 7 t t /  J  L U

>oa n ~~ / UZ(jno w cynowej trumnie, która potem zaluto- 
W v ’ 1“’ clrcf ! llf ney  zamknięta, i  pieczęciami Miasta So- 
7Voy  x aria zjeltnera z ś. p. Jenerała Kościuszki przez 
W c f ? USza ^P ^czętow ana , a około wieczora w L obip 
the y m umieszczoną została. Po ukończeniu tc*oSmu 
K r  }0br, J dU ’ świadkowie podpisali s ię : iako ciało ś n 
\  Kościuszki wyżcy opisanym sposobem dnia j Q t 

^ustało pochowane* ^  ’

W IADOMOŚCI ZAGRANICZNE

^ ^ ^ m- r o ^ z ie ga -  
M r  Hrabiemu RM  Iow, M in is t ro -
H w v do tychczasowe zarządzanie Wszystkiemi
^ r b /  a^ e m ‘ dochodami 1 wydatkami ifrajowemi.

n^ e m  ’ puWicznemi.  haiidlem morskim.
• jenera lną dyrekcyą  solną, lo te rya ,  /nen-

nicą i kopalniami. i to  wszystko op rócz  banku 
pai,ni, polecił nowo ustanowionemu M i n i s t r y  
s ’> arb  u i k redytu  krajowego.  Min is te rvum t  > skł« 
dać się będzie z Xiążęcia H ardenberg  , Kanclerza 
Pańs tw a ,  jako naczelnika. Min is tra StanU KLewitz, 
iako Prezesa , i rzeczywis tego taynego  pie rwszego 
Radcy skarbowego R ather, iako D y re k to ra ,  lunę  
zaś osoby będą uży te z dotychczasowego M in i s t e ry -  
um Skarbu.

Wydział wyznań i publicznego os'wiecenia o raż  
lekarski ,  lialezący dotąd  do M in is te ryum  spraw 
wewnętrznych ,  polecił M o n a rc h a  osobnemu M i-  
n i s t t ryum  interessów duchownych ,  publicznego o -  
świecenia i łekarskierhu. Naczelnikiem jego m ia 
nował. Ministra Stanu Barona ń i i  n s itm  , a Almi- 
s trowi spraw w ewnętrznych Schućhm ann  p rzydał  
kopalnie. D y r e k t o r  kopalni G erhard  mieć będz is  
z  mm takie s to sunki ,  w jakich do tąd  z Hr;  B illow , 
Ministrem skarbu . zoi tawał.

Minis ter  stanu Bcyme iest  mianowany d y r e 
k to rem  korńmissyi do rozpoznania praw zagrani* 
cznyeh . t rwaiących jeszcze w prowiucyacb N ad-  
Rmi k ich ,  oraz p rzeyrżen ia .  powszechnego prawa 
krajowego i p ro ced u ry  sądowey.

U.tanowił  orać Kroi  Jrać jenefalnil k o n t r  dlę 
dla wszystkich kass , rkcbunrow i buchal tery i  s ta 
nu Naczelnikiem iey mianował Xifc ja // trdenberg . 
Kanclerza Państwa , a rzeczywistego t a ysego  p ie r -  
wszego ii^idcę skarbowego Lad- n o r g ,  d y rek to re m .  
I rzep isa ł  nakonien stosunki  głównego banku,  1 za
rząd i‘ go polecił Al inistrowi stanu KIcwit-z.

Wychodząca tu  gazeta pod napisem : 0 - w i 'ta .  
dacz Rrr.iiln burg  rki {B ra n d eb u rg er  E r ~ a . T r )  
umieścił dnia 31. z m, co następuje : — Po p U- 
wrócie s tudentów naszych, wysłanych do IVa r t bu? aa  
daią się słyszeć* osobliwsze r z e c z y , tak ie ,  jakichby 
fałszu życzyć sobie należało. T iestety!  nie ży jemy 
już  w wieku wzrastającey reformący i ,  oświaty,  t o -  
*'*rancyi obcych z d a ń , ludzkości i wszystkich c n ó t  
towarzyskich ; lecz w wieku prezumpcyi,  rnędrko- 
wateści  młokosów,  mniemanego dowcipu , s t r o n 
n ic tw a ,  prześladowańia za opinij* i złości P r z y 
s tąpmy do rzeczy.  Zebrani  w W irtb u r g u  s tuden 
ci pod przewodnic twem Professora  O ken , chcą. e-  
go uchodzić za nowego pol i tycznego L u tra , spali- 

d]lia październiku pisma PP. U a lL n  Kotzebue, 
Da be io w  1 kilku innych podobnie  myślących i nie-  
mnicy szanownyc h au to rów  i spalili oraz  kilka 
mundurów, wpyskowych ,  a nawet  ośmielili się to ć  
samo uczynić ?. aktem pewnego  przymierza  J a k 
że maczoy bydź m o ż e ?  Gdy osjeł iest  kapelmay-  
s t rem  . wszystkie ie s t rum en ta  zgodnie z jego gło
sem się odzywa,ą. Dla zaszczytu s tudentów B e r 
lińskich , 11 a mienić musie my, iż bynaymniey d o  t e 
go l i terackiego zapału n iena leże l i , naywiększą 
owszem pogardę ku niemu okazali. —  Ucznio
wie z Halli niebyli tskże  na uroczys tości  \r W a r t
burg  u.

N . Cesarz Rossyyski zaszczycił Sekre ta rza  Re- 
jency i  R u m p /  w Berlinie, kosztownym pierścieniem

M ic h e ra  ym  ’ 23 prZ}’P ‘5ana mu biografią Xiążgcia

. I T ? 0*0 W Gdnń^ u  kosz tem Królewskim
I  budowy okrę tów  i żeglugi j d y rek to re m  iey 

iest  I ro lessor  Tobies sen.
W  Poznaniu  dnia 1 listopada u tw orzy ło  sia 

owarzys two Bjbliyne , k tó rego  Prezesem obrano 
Ptadcę Konsys torskiego  i Szkolnego R o t e ,  a V ,ce -  
P re z e s a m i , X X .  Bornem ana  Radcę, 1 F ischera  A s 
sessors Konsystorskiego.  O brano  o p ró c z  te go  <5 
D yrek torów * a S ek re te rzy  i Kassyera.



K r ó l e s t w o  S a s k i e ,
Z  Drezna dnia 5 o października. W  dniach 16 i 

 ̂>. m. pokazywano publicznie w  zamku wyprawę 
r r ' °  zaślubioneJ  Toskańskiey, szacowaną

s Ldoo,ooo talarów. Nadzwyczaynie piękną była goto- 
Walnia srebrna  ze znaydutąceitu się w n ieyzło tem i sprzę
tami. Zw racały  także szczególnieyszą na siebie u w a 
gę suknie axam itne i jedwabne bogato haftowane, bie
lizna i t. d. a  to  Wszystko pochodziło z rękodzielni 
krajowych. Celował zaś między niemi ubiór ślubny, do 
którego ciotka X ięzney kosztowny brylantowy ńaszyy- 
nik przydała.

B aron  Friesen, M arszałek, zagaił dnia  19 b. m. 
Seym to teyszy  mową, w  k tórey  oświadczył, iż naypię- 
knieyszą p reroga tyw ą i nayświętszym obowiązkiem Sta
nów  i e s t , azebyfu tronu byli tłumaczami życzeń narodu. 
„ 1 era-Zj własniet(rzekł) naybąrdziey potrzeba pamiętać 
o tak wysokiem p o w o ła n iu , kiedy tyle o urządzeniu 
Stanów i rep re z en ta c j i  narodow ey mówiono i pisano; 
a przypuszczając wym yślne te o r y ie ,  spodziewano się 
m ylnie  od ksztaLu konsty tuc ji  t e g o , '  czego od ducha 
członków oczekiwać wypadało. Niech ten  duch odda
li sam olubstw o od zgrom adzenia naszego; niech usu
nie ‘wstręt od wszelkiey , naw et v naywiększey o f ia ry ;  
niech kieruje obradami naszemi, zwłaszcza wtenczas, 
gdy zastarza łe  i z obecnym stanem rzeczy niezgodne 
us taw y  popraw iać  przyydzie, aby,ani zby tn ie  przyw ią
zanie do d a w n e g o , ani n iespoko jna  chęć nowości, nie 
w zię ły  przewagi. “

Pism a publiczne umieściły uwagi pewnego Sasa 
nad S e jm em , rozpoczętym dnia 1 9 października w Dre
źnie ,, w k tó rych  między innemi zaw iera  się, co nastę
pnie^ „ Sami naw et H rabiow ie //cihcntale, k tórzy p rze
cież tak wielkie dobra w Saxonii posiadają, nie mogą się 
na  Seytaie źnaydowac, ponieważ iii’ ieszcze ośmiu p rzo
dków  braknie. Życzyć by sobie należało, aby posiada
cze Wszystkich dóbr szlacheckich bez różnicy, osobiście 
lub  przez  ̂ pełnomocników do Seymu należeć mogli, 
P rzeż  mnóstwo światła  i iuteressow, sprawiłyby roz
trząsanie  lepszy skutek dla całego K ró les tw a ;  duch klas- 
sy uprzyw ilejow aney zostałby p rzy tłum ionym , a duch 
powszechny uskuteczniłby to, co iest pragnieniem  wszy
stkich światłych Sdsow. Niemniey należałoby pragnąć, 
aby Stany mieski i włościański, d e p u t o w a n y c h  swoich 
na  Seym posyłać mogli; mieszczan, bowiem posiadacie 
dóbr szlacheckich wcale nie zastępuią, a  włościanie są 
przez M agis tra ty  nie należycie zastępowani. Do w s z y 
stkimi urządzeń, k tó re  publicznemu ogłoszeniu niepo- 
dlegaią, w krada  się z czasem saraolubstw o, które się 
sZćzególniny tylko o in teres  członkow M ass uprzyw ilejo
wanych, ale nie o spraw ę Ogółu stara. Tak więc Seym 
Saski nie może dopełnić tego, czego się w  naszych cza
sach po Stanach słusznie spodziewamy. Urządzenie ie-  
go było pi zed stem laty  zapewne d o b re ; ależ teraz  
w łada  na świńcie siła, k tó ra  także na względy zasłu- 
guie; iest to siła ducha, k tó ry  się przez zdanie i w ido
ki objawił. Sasi są dobrym  ipvięrnym Ludem , godnym 
używ ania  tych wszystkich korzyści, k tó re  z koustytu- 
cyą reprezentacyyną są połączone. Dla tego wymaga 
systema podatkowe znaczney odmiany; ieźeli ma odpo
wiadać żądaniu, aby każdy ziomek według sił swoich 
ponosił owe ciężary kraiowe, k tó re  same Stany ozna
czą. Dotychczas prZykładaią się dobra szlacheckie le 
szcze za bardzo mało do podatków i innych danin a 
posiadacze ich są za światli  i za słuąznie m y ś l ą t y / a -  
żeby nadal p rerogatyw y za praw o utrzym yw ać chcieli. 
W łośc ian in  i mieszczanin ponoszą naywięksżączęść cię
żarów , a pierwszy musi ieszcze swoiemu panu należną 
i  nienależną pańszczyznę odrabiać; szczególniey uskar
żają  się na tę osta tn ią  pańszczyznę, a  wykupieni? się 
od niey, byleby dla k ra iu  wielkim dobrodzieystwem. 
W  górney Luzacyi iest ieszcze w  niek tórych  miayscach 
poddaństw o niewolnicze (Leibeigenschafł); dosyć iest ua-

mienić o tć m ,  aby każdego ślachetnego człowieka ^  
zniesienia go nakłonić. T u  i owdzie uskarżaią się »°* 
rzko na przewlekłość i kosztowność processów, a 
id y  patryo ta  Saski nżyie pew nie  z gorliwością wszyst
kich sił swoich na to, aby się ustawy cywilne stały X  
snieyszemi, wyraźnieyszem i i sprawiedliwszemi, i 
bieg sądowy był prościeyszym , krótszym, i m niey koszto
wnym. Sprawiedliwe ustaw y są d la  kraiu niewymowne111 
dobrodzieystwem , ieźeli się ściśle i prędko wykonywa**b 
M am y się te raz  spodziewać księgi ustaw  karnych, 
się z poięciem o sprawiedliwości, ze światłem  czaSa 1 
z poważeniem ludzkości zgadza. Sądom putrymonialuy111 
należałoby wykonywanie karney sprawiedliwości ode
brać; ponieważ z wielu przyczyn niezdatne sa do oWC- 
go celu, iakim władza karania R ządow i przystoi. Dr»jf 
zostaie w  ręku cenzorów; im bard«iey oni są Muszny®1 
i światłymi, tern łagodnieyszem i w /.głodniejsze m 
postępowanie z cenzurą; uleż na jlepszy  i tiuywołnir? 
myślący człowiek może tu  i ówdzie bydź za stirotvyfl1’ 
iest on człowiekiem nahunjr tr  i przesądy wystawiony111* 
i  może pobłądzić. Zyczyćby sobie więc należało, si> 1  

"w K ró les tw ie  Saskiem uprzedzono w yrok Seymu -zwi®" 
zku Niemieckiego względem wolności druku. T e  to 
życzenia, z k tóreini się Sas do rodaków swoich, do h*-' 
dzi posiadaiącyćh światło, honor i poważenie odzywa1 
i tao zna się spodziewać, że stany zepejrne  czynić 
wszystko, co iest w ich moćv; aby ścisły porządek  spra
wiedliwości i m ądre  systema podatkow e tisńiłić. % T  
iemy w  czasach, gdzie zdanie publiczne wielką ma wD' 
dzę; Wyglądamy ważnych wypadków.; a przeto' każdy 
czynić będzie to, co iest obowiązkiem i«go? M p S i ń  
mainy poczciwego, sprawiedliwego i mądrego Króla* 
mamy Rząd szlachetny i liberalny, a L a d  Saski szczyc* 
się sławą oświaty, nauk i poczciwości. P r .  v takich pięć' 
wsźenstwach i p rzy  tafciey sławne nie dopuścinie z;ipB- 
w ne tego, aby nas przewyższyły innych Państw  Ńietai^' 
ckich urządzenia, które teraz za povvs/.cchnie d< bre 1 
stosowne są uznónemi. Sławę, którąśmy osiągnęli, stwieU 
dzimy te ra z  przez zaprow adzenie stosownych urządzę*1* 
m ądrych praw  i sprawiedliwych ustaw , <a w tedy” bę^ł 
nas współcześni i potomni błogoskiwić, “

W ł o c h y
Papież  p o z w o l i ł ,  aby Cesarz  A n s t r y a c k i  i ni' 

s t ę p c y  jegO mianowali  wszys tk ich  Biskupów i A r r y '  
Biskupów w d a w n i e j s z y c h  krajach W e n e c k im  i Ba' 
guzańskim , t e r a z  zaś na leżących  do  Cesarstwa AU' 
s t ry a c k ie g o .

A m e r y k a  H i s z p o ń s  k a 
Piszą z Londynu  p o d  2.8 paździer-  Bardzo  wie' 

1; o k r g t o w  kupieck ich  p r z y b y ł o  2 A m e ry k i  do pot" 
t > w  naszych.  P r z y w i o z ł y  g a z e t y  Atncrykańsk»e' 
d o c h o d z ąc e  do  d. 24 września .  Ć z y t i m y  w nieb, ^  
J e n e r a ł  Hiszpański  M urillo p r z y m u s z o n y  2 0 stuł  usW' 
pić z-wyspy S. i'd d r o r z n ti ; zaięli ią znowu  paw stań*^ 
p o d  d o w ó d / t  ' i‘H) Bidivarn  . b e z  żadnego W y j t r z ^ ’ 
B r jo n  ma w Orunnko 3 szalupy woierme,” p br)"
g<>w, 13 szonerów i u  s t a tk ó w  kanonierskich. Je'  
nerał  Marino, kofzystaiąc z oddalenia s i ę  Jenr t3' 
ła Murillo, odzyska ł  Cnrtnko i Curitpano; opasał °' 
raz Cumaną, Ma także Guiane w swoiey mocf' 
Naywaźnieyszą zna l  rzeki Li ri  ifa iest wiadori*0' 
ścią, iż fregala HiizpaiUka odprowadza 6 s t a t k i  
przewozowych z wojskiem d i L ’ma . ,

Pewny szewc w Londynie ro hi 1,000 par 
tów i 5,000 par trzewików dla powstańców 
dniowo . amerykańskich,

D ozw ala  się drukować , Z , Niemczewski P t o f  O. Kom it. Cenz. Członek. — w Drukarni X X .  P ijarów
DODATK.



Dalszy ciąg katalogu xięgarnl Uniwersyteckiej*

*nbelle e t Theodore, 2 vol. in 18. Paris. 70 Ć. 
J*aure et D o rig in i , ou la religieUse d'Alenpon ; 

hisLoire Veritable 2 vol. in  121110. lig. Paris
1804.............................1 R. 65 0 .

' Jsn'or el Ju lie tte , rom an pastoral par Ro'sny
; |  vol. in l8 . . i »   70 C.
W o re  et la belle m arraine par J. 15. G ouriet

2 Vol. in 18. Rioiń iSo^. . . . , , 65 G,
««Hard, M ctxim in, D ythyram be sur FimfrtOrtalite 

de r  ame, dont <1 a ete fait hommage a SaSairi*- 
fete Pie VII. 1 vol. i n 8. Paris i 8i>5 yo C. 

dera te , Oeuvres com pletles, anxquelles on a 
joint quelques discuiirs analogues a ceux de cet 
o ra teu r, tires de P la ton , de L ysias, du T h u -  
cych.le de X enophou de Demosthene etc, trad-, 
pur A uger 3 vol. in  8. Paris . . 8 R. 20 C.

"vernois (S ir Francis d’) A ppendix aux recettes 
v ter cu res , analyse des comp Los de l’an X II. et 
du budget du Fan X III. pnblies a Paris en fe - 
W er i«o5. 20 edit. 8. L ondres i 8o5 , 65 C. 
Les cinq promes.ses, Tableau de conduite du 

gouveruem eut consulaire envers la b rance 1 A11- 
gietere, FItalie, l’A llem agne, el sur Lout envers 
ia Suisse. Londres i 8o3 in 8. . 3 11. i5 C.

uninensCs prepnratifs de guerre qiri eurent lieu 
en France d'abord apres le trade d’Am iens. F ra 
gm ent d’uii expose insLoriqne des evenemens 
‘ini ont aniene la rup tu re  de ce traite. L ondres
181.4 in 8....................................................  . 4o C.

Sar//, Jos. M anuel du galvanlsme ou description 
el usage des divers appareiis gaivauiqoes. Paris 
An. V II. in  8. br. . ‘ . . . 2 R. 5o C.

' Le Jileirle refits en veau . ' . . 2 R. to  C.
Jocotot, Piem ens de P h isique, de Cliimie et de 

M ineralogie 2 vol. 8. et Atlas. Paris i 8o4 6 R . 
Jadelot, L e Fart d’elhplover les medicamens, oU 

du cboix des preparations et de la reduction deS 
lorm ules dans le traitem enl des maladies 1 vol. 
in 12. Paris i 8o5 1 R. to  C.

Jar d in  (le) des enfans, on bouquets de familie et 
coinplimeus propres a explainer l'am our et le 
respect des enfans envers leu r parens etc. sui- 
Vis de modeles de lettres couvetiables a cet age.
fie ed. 18. Paris 1815....................................... 55 G.

ordin de M a lm aison , avec iigures coloriees par 
R. P. V enleuat, botanisle d<! S. VI. peinte* par 
At. R edoute, peintre des fleurs d eS . VI. 20 Ga
iners ill folio, ouvrage cornplet. Paris i«o3,

0............................    400 h .
"ardinier Jfleuriste ( is ) . ou ia culture nuiVerselle 

des flettrs , arbres, arbustes, arbrisseax , cOnte- 
Hant p ius’eurs parteVres sur de dessiuS nou- 
Veaux, bosquets, bouiingi'ins, salięS, sallonset 
autres ornem ens des jardins, avec la m aniere 
de rechercher les eaux el les conduire dans les 
jardins. NouVelle edition revue, corrigee  ̂et 
auginenlee avec beaucoup des planches en taillo 
ilr>..;ce, par L iger in  12 Paris . . 1 R. 35 G.

H ubert. F) etionaire raisonne U niverse! des arts 
ct m etie rs , contenant Fhislo ire , ia description, 
la police des iabriques ete. manuIacLures de 
France et des Pays etranges. P aris 1 79A 5 vol.
rebd . . . , \  . 1 . , i 3. R. 75 C.

dnuTrel, L . G. U ictionnaire Etym oiogique de la
longue Iran  -ai.se a l’usage de la jeuuessq Paris
A n, VII. 2 vol. in 18, . . . . i R. 10C1

•— Education pratique d’Adolplie et de Gustave
Ou recueil des Jecous domiees a ses eiifaiis 6 Vol.
in 12. Paris 1806. > . . . . » . •. 8 R ,

w. L. F. Elemeus de Zoographie, ou histoire des
au im au x , Consideres relativem ent an degre
dVlendue des regions que cbaque espeće o c tu -
pe sur la surface du globe , ouvrage destine a
la jeuuesse 2 vol. in , 18. Paris' 1 R, 5o C.

Fables nouveileS, 2 Vol. in 12. beau pap. im -
rim e par D id o t  aine et Or ties de 6 jol, g ra-
Vures, dessiuees par Desenne Paris 1 si 5 2 R-. 4oC.

Prom enades a la campagne laites dans le des-
Sein de donner auX jeUnes gens, une idee du bon-
beur tpii peu t resuitei' pour i’hoimrte de l’elude
de lui m irne et de la Contemplation de la lia-
lure 1 Vol. in lS. lig. Paris i 8o4 _ 80 C.

denny, ou seize ans d 'm tortuue 1 Vol. in  121110.
I ares C*

*

Jeux  (les), caprices e t bizarreries de la nature ^
vol. in i2mo. Paris 1808 . . . 3 R. 26 (A

— (les) imioceus 4 © soCiete, etreiiues a la jeunteSSń 
j8. Paris figures . •. . % •. •. . . 80 0 .

joh tison  S. Vies de M ilton et d 'A ddissoa au x - 
quelle 011 a joint tin pigem ent su r les ouvrages 
de P ope; suivi de divers m orceaux de litlera- 
tu re  2 vol. in 18. Paris i 8o5. •. . . yo C.

■Jolyclerc, A . Cours de m ineralogie, rapporte an 
tableau methodique des m ineraux doune par 
Daubenton , ou dem onstrations elemfeiltaires et 
naturelles de mineralogie 8. Paris 1802 3 R. 3c C.

— Phyloiogie ubiverseile, ou histoire naturelld  
e t methodique des p lanles, de leu r proprieies, 
de leurs vert us et de leuv cu lture , ouvrage con - 
sacre aux  progres des sciences utiteS , de i ag ri
cu ltu re  et de tons les arts. Parts An. VIII. 3 
vol. i n 8. •. . . . •, . . • » • • i t  R*

Jo iy- R onia iu , Geographie tuiciemie, u n lv c r clle 
com paree a la m oderno 2 vol. in  8VO. avec ud  
atlas. Paris 1801. . , . . •. •. 7 R . 45 C.

Jon iin i, T ra ile  de la grande taclique 2 vol. in 8> 
et atlas in 4. Paris iSo5. . , . 8 R . 60 C-.

Jony. Jeux  historiques, mytholOgiques e tg eo g ra - 
phiques deslinees a Finstruction e t a i’am nse- 
m eu t de la jeuuesse de deux sexes, 10 elujts 
avec des estempes, figures et portraits. Paris
1812 10 R.

Joscellina, par Kelly, trad , de Fangl. 2 vol. in 181 
M am bourg . . . . . . . . . .  i R»

Jour  (le) de noces, ou Ics effets de la ialUSie %
vol. in  12. Paris 1808. •. • , . 2 ft. 6p 0 ,

Jourda in , L a Perse, OU tableau de F h isu ire  dii. 
gouVernemeut de la re lig ion , de la lill.ratm -e 
de cet em pire, des m oeurs e t Cbhtumes des ses 
liabilans 5 vol. in ,8. av. 43 planches Paris 
i 8 i 4. , , , v . . ' v  •. , 7 R-. So C.

Journal dęb gourm ande, du  Fepictitien I'raura s
4 Vol. in 18. Paris 1806. . > . 4 R 80 G.

  Poiytechnique, ou bnilelin du tiavft 1 fait a
l ’ecole centrale des Iravaux publics , p  bini par 
le couseil d’iustructiou et d’adniiuistraFou i\o 
cette ec ole 12. Cahiers 4 to. Paris A n. Ill 34 11-. 

J  out nee, la du Chretien 18. fig. Paris 18 ■ 2 im pri- 
mee su r papier velin . . . . . i R. 80 C.

— la du C hretien ; belle edition encadre t Vol. 
petit ia  12. sitr beau papier velin et tm ie d’ no 
jolie figure, relie superbem elit dore Sur tra il-  
cue Paris.

Tournees (les) au Village, Ou tableau d’uiiebonne 
fam ilie , outrage ou i’on trouvera des conies, 
des Idstoriettes, des apologue's etc. pour am ti- 
ser utile 111 out la jeuuesse orne de 72 fig. pat 
D ucray-D um enil 8; vol. in  18. Paris i$d4 6 R;.

— (d ix) de la vie d'Alphonse V a n -W a rd e d  3 
Vol. in  i 2. Paris 1814, , . . . . . 2 R.

Juanna  et T irauna ou la quelle est m a femme, trad , 
de Fangl. 4 vol. id  i 2, Paris 181K. 3 ft. 2 0 G, 

J u i f  (le) bienfaisant et Theodore Cypboii p ar G> 
W alk e r 3 vol. in  i8» Paris Uoó. 1 R . 3o G. 

J o y a n d , Notices sur la vie, les trav au x , les de- 
couvert.es, la maladie et la iiiort de M ichel 
A dam son in 8, Paris 1806. , , , 1 , 4o C,

Jules et A nteline, ou I'orpbelin de Venise par 
Po.iet 2 Vol. in 12mo. fig. Paris 18o5, | R. (60 G>

.— ou le to it paternelle par D ucray Dnm iuil + 
vol. in  lim o . Paris 1806. » v v. 3 .R. 4o C.

Julie, de Saint-O im ont, ou je.s premieres illusions 
de l'am our par M a d . . . 3 vol. in  12rrto-. Paris
18<>5. 1 • • 2 R- 3o 0 .

Ju lien  ou le pi'Atre 2 vol. 8vo. Paris i 8o5. 2R-. t 5 G, 
Ju lie tte  B eljour  ou les lalcnsrecom penses; non- 

velle anglaise trad  nile par' M ine-JDelagrave t 
vol. in i2»iOi I aris t 8o3> , ,  , . 1 Rv

da Grenville , ou histoire du fcoeur liumaio ił
vol. in i2m o . fig. Paris 1801. . , 1 R. 60 0 ,

Ju p iter  eii bonne forLuue, par O livier la Rlairp
1 Vol. in  J2mo. Paris 1802. . . , . 6(1 G,

Jurgensen. U rba iń , horloger, P rih tipes generanx 
de 1’exaCte ittesure du  temps par les horloges, 
avec 19. planch: en taillo tlodce 1 vol» in 4to et 
atlas in folio Copenhague i 8o5, , 7 R. 20 C,

Ju stin . H istoire Gniverselle extraite de Trogue* 
Poińpee trad, du  latin  par 1'Abbć P a u l , 5 vol. in

O
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121X10. Paris 178$. . . . . . .. 2 R. 4o q
Justinien. L es cinquaute livres du digeste on les* 

pandectes de cel E m pereui- .łrad. en frauę. parH . 
iiu lo it  avec le lexte ialiu  eu regard 10 vol.„in  
laino. Paris i 8o3. , h  . . . io  R.. 5o C. 

Juvenale. Satires, trad, par J. Dusaulx avec le lexte" 
vis-a-vis q vol. iu 8vo. Paris i 8o3. 5 R. 40 C. 

Juoency. Les Arabesques ou Jes pellerinages 2 vol.
iu  i2m o. Paris i 8o5 . , . . . 1 K. 60 C

A e a te  Relations des iles de P elew , siluees dans" 
la partie Occident ale de 1’aceau pacifique, trad, 
de I’aiigl. 2 Vol. in 8. Paris . . 3 R, 40 

'K och, Abregć de i ’hisloire des traites de paix  
e u lie  les puissances de 1 Europe depuis la paix  
de VVesipfialie 4 gr. vol. 8. Raślc 17yd. 6 R. 4o C.

■ Cli. tables des trades entro Ja l'ra-nce el les 
puissances elrangeres depuis la. paix de W  est- 
pluifie iusqua not jours suivie d’un recueil de 
trades el actes diplomat iques qui u’onlpfis encore 
v d vel. in 8yu. Basle 1802. 4 fi . bo C.

J 1 a )ieau des revolutions de It.m op e, depuis le . 
boiiieverseiaent de I'Ziapire romam en Occident 
jusqu a nos jours ; precede drme introduction 
sui 1 hfstoire, et orne de cartes geographiques, 
et tables geriealdg.-que's ef cfu’opojogiques; nou- 
velle edition corrigee et augnientee 4 vol. in 8 v o
* > ’;s v; 1 '- ■ : /  • • '• » - 13 R- do c !

A n ic a n . i .semens de mineralogie ■ trad, de I'an.M. 
par G ‘helm. Paris 17S5.8VO. reJ. e • d.eini-veau° 

i ail la plus rcixiar j ubie demo, vie, 
sc vie d'i lie refutation, trad, do fallen ,. ‘Paris’
1802. 2 vol. in »vo. lig ......................... 3 r  £5 (j
L es souvenirs dam > oyage enL.'vome, a Rom e 

<st a N a p les , 4 vol. in 12. Paris t8o d .5 R .3oC . 
A r a / .  1 Ians-, coupe-, et elevations de divcrses 

prooucuons d e t a i l  de ia ch’arpent*, exec Uees 
, fcU. j dans' les pays elraugers,

1 vol. in  folio aiianlique carton^ par Brudel. 
ru n s ] 8o3 ........................................

K ra u n e  L a fitleratore fran' a i s e póenie en < L r e  
H unts ui 8yo. L ev do i8<>4. . . 2 r

L u bo u m iliere  H iśtJire politique et Civile des troiś 
premieres dynasties!' an i.ses,danslaq’ el cn pre- 
seule 1a serie ch ro n o lo g y ,,. des eVenexneuis m ili- 
taires. p o f i ly u s  et c iv  s avec des m uarq .ies su i- 
v.es sur i etat de 1 a Hłgisialmn de 1’adminLtration 
pubnque o vol. <11 . v0 . Pans 180 . 7 R ho C 

—  De i j nil uence d’une grande revolution sur le 
com m erce I ag, culture et,les arts , discours cou
rt* in tee pur 1 academ .e de L \  011 j„ 8vo, p arjs
13(>-  ......................................  . ‘ . . 2 R 5o C

L a  Bruy e re , (Caracteres dej et de T f ie o p W te
.3 vol. in 18. .   _ 3 R 5o C

t-  (L e petit) ou caraclires et moeurs des’enfans 
de ee siecle. Obvrage fail pour Padolescence 
su vi d one seeondepartie , contenant ,m recueil 
de penseesd .verses . o .ter l a Ja jeunesse. par 
Mad. de Gem s n o w  edit, iu ,21,10. Leipsic

—  L e meme 8V0. ilam botirg 1799. relid a‘R .5 o  C
—  L es C iract, res oe la Bru\ ere avec (|es „ouvelles 

notes crn ques, precedes d im e r.oHce h istori* ,#  
el Id tenure  sur la .itruyźrepar Mnle deG enlis 1 
vo l. in .21110. ornć du portrait de Ja B ru yire et 
c 01 t,ire grave. Pans ,,vI2. . . 1 R . bo C.

L a ca ilie . I raite d’bpinpij ef de perspective. Rev 
corh ge et a gnienle pariiculierem ent de la m e-  
sure de la re lrac lion , de son explication phy- 
siq u e, de la marchw des images dans les in -  
Ftrumfents . . . . . .

Zachabeciusiere. Oeuvres, in 8vo* Paris ’ *70 C  
Z a c e p e d e  f l  stoire naturelle de Bulion classee par 

oi-dres et contenant; r
1. M atieres generates 24 vol.
2. QuaJrupedes . . .  j4  voj_
3« Oiseaux . . . . . .  jg vop
4. O viparesetserpents 4 vol.
5 . Pqissons   i4  voit
ti. Oet.ai 6 e s , , 3 vol.

L es s,x parties reunies j(j vol. in 18. avec 880 
figures peuites en uoir Paris . . .  68 R. 80 C. 

U isto .re naturelle des cetacees 2 vol. in i 2m o.

mere d etudier et d’enseigner les n4atTiemat‘qreS
1 vol. 8vo .2e edit, rev ireetcorr. Paris 181b. 2 R*

ilieo r ie  analitique des probabilil^sin 4to.
1 8 14 . .  2e edii.............................................................................; _ 7 R .  20 C»

— Lssai plulosophiqne sur les probabibi.n 'iii 8vp. 
2e edit. Paris 1814. . . . - . , r  G.

-de Geom etrie ovo Petersb. 2 R 4o G  
1 1a tę eJenieiihure de trigonouictrie red d  '-‘O 

et spnerique el d*appJ;cat,o*u le ageb re 'a la 
geom etrie , 3e edii. revue el aegm , i„ Rvo. ¥**

_ n;; i6 ° 3- ....................... ......  r . 40 c.
<Je mathdlnat qi.es a lu sage de 1’ecole 

centrale des qiqiire nation s, O eavrm e ample 
par le gouvem em eut pour les L ycdes, d c .e s  
secondaires etc. 8 vol. n & p . Parjs , „ 4  ,4  !.

( . V. de) L e clauger des souve.iirs 2 voli in 8- 
r a n s  i^o3. . . „ ^r /•/ i ,  * * • • • • 2 }\. GO b*

A ajibeau. 11 sloire d e l a  constitution Ui.iee,i;!"S 
2 vot 111 121110. Vlaestriclit. . . .  2 R f a o  C.

Z a ja y e tte  el 7 ’encin (Me.sdaines des', Oeuvres coin- 
pie les p vol. i n 8vo. Paris an. X II a fig. 

Z a jp u ta m e  A u g m ie , La petite l larpisle ou i’amo'.r
d„ i ! ' ""'1’ .aVoc romances iniitóos
du texte allejnard par Me Victoire. Bob>iis 2 
vol. in ,2 . Paris lSift. . . . .  , r  p(, C.

~~xr\v ,Ba! OH ^ do,'ar<ł> trad- de l’alle,u.pax J. J. At. Duperche, 4 vol. in  ,21110. Paris 
V017.............................................

— H enri on fam itie trad, de i'allenl. 2 "vol. iu 
12. It■ai’i s ....................... .....  I (h)O^j

— Komuhrs. Roman historjqiie trad. d« Pallom.
2 vol. in 121110. Paris . . . .  1 R -i C.

_  Jainl J u b m ,  01, memoires dMnjifere de ’amiiaq 
trad, de l abem. 2 yGh in 18. Hambourg , R. 

JjCij ontaitlk , lal'les en caracteres stenographic)ees 
4 iivraison, rest-a  dire 1. 2 .3 .3 . in 1'211,0. Par's 
18o4. • • • . , .  ó H 1 ( Cv
.a Ue.s avec une jo l e figure eu bois a chaqoe  

fable 2 vol. m Paris 18id 1 R.
— Le m em e en 1 vo|. orne d u n  frontisplce et 

de , 2 . j o i  ligur..................................................C 8(, C.
— Les in erne edit, stereotype de Didol 2 v -l.

U) l 8 , ........................................  Q
— Fables ovnipes de figures 18. Paris 181*7 80 C.

1* ables -cboisies, m ises en vers, noiivelle e d i - f |  
tiou om ee de deux cent cinqudnle gravures 3 
vol m  18. Paris- A n. X ....................... ' , R.2,  C.

Contes en vers 2 vol. in 18. edit. ster. Paris 
1800....................................  ( ęj

— Les Axnous U  Psyche * eV de Cupidou, T r o ll  
111 18. 1 ans i-'03. c<hl. sir , ^  /

—  Theatre . vol. in ,8 . Paris 1804. ." 35 <C.\M
— Oonv res d :verses 2 vol iu 18. qd. sir. 70 C.
— Oeuvres c o m p lie s , precedes d’uuc nouVele 

vie 0% Lalonta i.e par M. A n ger , pc'eimere edi
tion 1110. lmprjirieę par VI. Crapeief, . r- ded’mx
tffic nnati .,1 ... '1 r 1

i . ----- v T Ł. VI llj.'C

łręs beau portrait grave au bnri1 ^i.rui, )*ar jVi. i u -
bail It et de 26 fig. dessine.es par M. M o n  nt 
le je u n e  o vol. in  8, Paris 1814. . . , R.
Oeuvres clio isies, cbiitenant faixies en 2 vol. 

et Contes et N ouvelles en vers 2 vol. eu tout t
vol. m xS. fig.. Geneve 1 7 7 7 - 7 8 . . 3 R. 3«C .

—  Oeuvres com plete, edit, stereotype daflerhnii, 
4 vol in 12. im prnnće sur. pap. fin. relie en
veau P an s i 8o ,3...................  12" R.

Z a fo n t G ouzi, Considerations critiques sur Ja
classification des nxedicainens ; suiv'es d’un nou
veau plan de matiere med.cate in 8vo. Paris 
i8o4.....................................  L C

Z c iF o sse , M anuel dTIippialriqne, contenant une 
iiif li uctiou sur la tnamere d’eiever, de soT ncr, 
et de coim oilre les chevaux, deux tableaux in -  
dicatiis des differeutes m orves, une description 
de toules lenrs maladies, avec une form ule des 
m edicam ens, uncathechM me pour les marechan<
4 edit. av. fig. in  12. Paris i 8i3. r R. ho C.

A a ffrey  A m o u x , L es siecles de L ou is X V . non
tenant les eyeoem ens qui out eu lieu en Fran
ce pendant les 5y annees do regne de ce n,o-
mivriBp T  f,"ecdoles secretes de sa vie privi-cd 
ouviage posthum e, public par P. A , I ,. Maft'd 
de la Varenne 2 vol. in 8. Paris 2 R t,5 C-avec fig. Paris

Z a cre te lle . Precis Iiistorique de la revolution frau- 
ra.se 2 vol. ui 18. lig. Paris i8()3. 4 R. 80 C. 

A a - l r o / x .  Constitutions des prlncipaux etal.s 
de t Europe el des etals unis de i’Anxexique. Paris
' 7fi8 xii b v o . ....................................- . 1 R. 5„ A.
vL[ ° ' X. 1U:t6. du calcul diiierentiel et du cu’lcnl
i L;’,a  2e edit, revue corrige et coiisiderable- 
m ant augmenle 2 vol. iu 4 to . Paris 1816 16 R . 

•‘-'SSfi.s sur Y enseigaem ent. eu gen era i , et sin- 
. cexux des matlxematique* en p a rticu la r , ou mq-

4 B V, r  r  1 r ,  • l  aris 2
luti ^  «« l’histoire ile, J <•- - -■"■ '•s- uc xnisioire venera

des voyages contenant ce qu’il y a de p lu s  r e -  
marqiuxble, de plus utile et de m ieux avere dans 
les pays ou les voyageurs out penetre; l,s  
m oeurs des habitaus, la religion , les usages 
e l sciences, com m erce et m anufactures; non- 
velle edition augmented des Irois vox a g e s  du 
iapitaiue Cook 24 vol. in 8. Paris 1817. 48 R*

( D a lszy  ci({g w  n a się p u /ą cyrn num erze)'
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DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO Ner 91,

W ILNO DNIA *3 LISTOPADA 1817 ROKU

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
F r  a n c y a.

1 Paryż d n ia  3./ /października, W. Szambellarh 
la.że Talleyrand , przybył tu  znowu, i miał za- 

wczora audyencyą u Króla Ponieważ zamiarem 
|"8° jest zarhienić część dóbr swoich ha majorat, 
■̂ fól przychylając się do tpgo, raczył wynieść bra- 
Ip Jego . Hrabiego Archambaud f ó z f i  Talleyrand- 
eriąord, dogodności Duka francuzkiego. Wczo* 

Xiążę Talleyrand  odwiedził swego stryja, A rc y .  
l&kupa paryzkiego.

Zawczora odprawiła się wielka rada stanu 
rzeczy pro jek tu  do prawa, względem zaciagu do 

W°yska.
P o s e ł  hasz do dworu Niderlandzkiego, Margra. 

^ 'a Latour du Pin, i Hrabia de la Feronais, poseł 
du K o penhag i. są na wyjeździe do rnieysc

ź cyfrą swoją brylantami w^sadzahą, synowi zaś za
pinkę z szafiru podobnież brylantami osadzoną;

, ’b|e przeznaczonych. Poseł nasz p rzy  dworze 
Gdyńskim , Hrabia O nnond , przybył tu  dla wła-
fil ch potrzeb.

C z ł o n k o w i e  Izby deputowanych z w o ł a n i  Są 
, dzu ri 3 l i s t o p a d a ,  dla m i a n o w a n i a  d e p u t a c y ń  

° ra p r z y y m o w a ć  będzie N Paha w dzifń p o s i e -  
^enia królewskiego;

4 Xiożę Angpulem r będąc w Amiens, zapytywał 
2 o tamecznego deputowanego Izby. Nie znay- 

, ,JWałsię on w A m im r . Żałuję rnocno, rzekł X ą- 
z? . poważamy go bardzo; oddany on zupełnie Kró* 
owi. I prawości, dodał Prefekt. —  N ie je s tż e to  
'd n o ?  zapytał natychmiast X>ążę;

$ nz" Z in ch .)  Paryż di 2$  paźdżier-
K-j* 1' Związki nasze z Chinami i Koc/unchn<ą od 
je 11 ZIipełnie były zerwane; Rząd p o s t a n o w i ł  
 ̂ ' mrowić, i dla t e g o  ni**t)lko o k rę ty ,  k tó re  

. 'rdenttx tam wypłynęły , szczególne otrzymały 
k rodzieystw3 , ale też pod a t  m wyszedł roż- 
|  wszystkie okręty tamże płynące podobne-

z w>parcia doznawały.
Kardynał Ftsch , arcybiskup lionski, statecznie 

Powiał się od zrzeczenia biskupstwa swojego; a 
2 jego równie z innfemi krewnemi eXcesarza 
Jrj ra,lc,yi wygnał* i innego arcybiskup na iego mieysce 
^  'tiował. Chociaż teraz w Rżymie zdają się u trzy- 
b  | ^2 zasadę , iż Papież rnoze sam bez processu
to £UP0lv składać, przez wzgląd iią dobro kościoła, al 
^  Jeśliby stę w czćtn przestępnymi okazali, jednakże 

^stosowaniu ffey władzy do szczególnego wzglę- 
W Pomienionego biskupa przypadku. Zaszły tózne 
^  P ivvosei i nieprzyjemności. Rzecz na tem sie 
0tbllczjła, że mianowany przez króla Arcybiskup 
j j^ y m a ł  ty tu ł  in p  irtibu r. Arcybiskupst wera zaś 

em tylko iako wifearyusz kardynała Fee cha 
tujpa<J:Łać będzie. Bulla w tey rzeczy już się go-

Kr,-.

y  A u s t r y a .
v  Ztn*-*'wbwd 5 ilstoJJada- N. Cesarz Jmć, który 
**kał , leT̂ 0^ tu  aw°jego w tuteyszem mieście mie- 
Ł- ^  K ivr • ^ r ‘ Alexandra Starzyńskiego, Szambelana 
k ^  sw ■ ’ U(łarował £° z*olił tabakierą z wizerun-

^ 0l™ j ozdobioną brylantami. Raczył oraz trzy- 
^ ’̂ k ę 0* rztu nowo-urodzonego syna jego, a na pa- 
^ 4 veSO a^ tu’ Karolinie z Hr. Potockich, Sta-

* t^atce , przysłał N. Pan kosztowny medalion

A n g l i a .
(Z Kon, hamh.) Londyn, dnia o i października. Ów 

płata cła w Londynie uczyniła w przeszłym tygo
dniu więcey 220,000 f. j;, aniżeli w tym że ćzasio 
przeszłego roku.

L ord  Castlereagh poieebał do Dover, j e s t  m o
wa o założeniu w Dover portii  w o i e n n e g o .  d o  cze
go iuż przed 40 la ty  plan był ułożony;

Znayduiący się tu  protestanci obchodzą dzisiay 
Uroczyście pamiątkę reformacyi.

Przetapiają bardzo nowe zło te  pieniądze, Sou- 
v tra inr  zwane, albowiem wewnętrzna ich wartość 
przewyższa oznaczoną Certę

W B on bay spuszczono z warsztatu nowy 74 
działowy okrę t liniiowy. Mdi; ile.

Należący do spisku w Derby i ich stronhicy 
mieli zamiar odmienić konstytucyą angielską na 
w*ór amerykańskiey, i oznaczyli iuż osoby, k tó re  
postawione bydź miały nć czele wydziałowy rząd o 
wych;

Gazety wschodnio indyy^kie zawieram obszer
ne opisy małych utarczek, prżez woyska nasze od 
bytych;

Xięźua Karolina  nie prżyymiiie te raz  żadnych 
odwiedzin. /

Amerykańska eskadra, pod dowództwem kom- 
modora Chauncey, przybyła z Tu netu do G ibraltaru.

Ajenci domu L loydr  w H w anna  donoszą, że 
kapry powstańców Ameryki południowey zrabowa
li także wiele okrętow  holenderskich, hamburskich 
1 bremeńskmh ale nie słychać,, ażeby szkodzić mieli 
okrętom  angielskim, francuzkim i amerykańskim.

Rozchodzi się znowu pogłoska, ze woysko zay- 
hiuiące we Francyi będzie zmnieyszone-

Handlowy d o m,  Rothshild  •, układa się, za po- 
ręką i pośrednictwem iednego wielkiego mocarstwa^ 
względem pożyczki 30 milionów fl. dla Hiszpanii.

i z  gaz- bert-) Gazeta Courier donosi co na
stępnie.- „ Statek S<ef[over rozmawiał z jednym że
glarzem z BrixhatHi i pOwziął wiadomość; za Bona
parte  nie zuu . Gazeta Conner dodaie: Wiadomość 
ta, prawda, że przyszła z B ,  ixham ; jeduakż® nie p o 
kładamy w ni«y żadney vrią ry. Dnia 18 sierpnia, 
kiedy okrę t L yrą  wyspę ś. H  ieny opuszczał, Bona
parte  używał ieszcze zupełnego zdrosvia.

(  gazi 2,Uich*) P ak ieb o t , M tulborough , k tó 
ry  d 20 wieczorem, z  Lisbony  do F  hnouth  p r z y 
był, przywiózł następną dziwnie wydaiącą się wia- 
domoścT j, Portugalski okrę t  vvoienay. Vasco d i Ga
mo, k tóry z goo ludzi woyska* do B ih ia  p rzezn a 
czony. z Fem om buco wypłynął, p rzybył do Lisbo
ny z  tem woyskiem. które  dla przeciwnych wiatrów 
niemogło do Bahia  zawinąć. „Okoliczność t a ,  ia
ko 1 spieszny p o w ró t samegoż pakiebotu* k tó ry  po
dług zwy czaynego biegu poczt, w kilka dni późniey 
Lisbonę opuścić był powinien, prżytem  odebraaa 
tu  przez wiele listów prywatnych pogłoska* że Hi
szpan 1 przestąpili granicę portugalską, iako też  r o z 
chodząca śię od dnia 28 t. iii, wiadomość, że mini
strowie wydali rozkaz, uzbroić 6 okrętow  Iiniio-



wycb i w «fe  fregat; m tyitlro to tu  apru W  Lip,U , w  xirenM T M  f r j i m U  Gtedit*
wiło wrażenie, a nawet okazało wpływ na birży. Wyszedł prospekt na wielkie dzieło, tojest: Fncyklof*

-------------  d y^ niemiecką, ułożoną w takim sposobie, w jakim wf*
fł.T li T r* n nmi f l rn  fi  »* .7-.- ‘ 7_L . ' • t

K r ó l e s t w o  H a i t i  
W  Hamburgu odebrano kilka gazet dworu

z wyspy .57. Domingo czyli Hayti. Drukowane są 
w  kształcie Monitora Paryzkiego, na dosyć dobrym pa
pierze. U góry iest herb kraiowy, to iest Fenix oto
czony ao gwiazdami z napisem: Dieir, mą cause et men 
ćpće. ( B óg , moia sprawa i móy oręż); dwa lwy 
z koroną na głowie trzymaią ten herb. Wspomnione 
gazety maią napis: Liberty independence ou la mort, 
(wolność, niepodległość lub śmierć} z dewizą U unionfait 
la force. (Jedność nadaie siłę.) Jedna żutych gazet do
nosi z Cap Henrf pod d. 9 lipca, iż szkoły narodowe 
na  wyspie Hayti są urządzone podług sposobu Lanka- 
stra, i same dzieci uczą swoich współućzniow. Rząd 
opłaca nauczycieli, a nauki daią się bezpłatnie. T a
kich szkół iest tara 4 , to iest: w Cap Henry, Sani -Souci, 
JPort de P a ix  i Conaives,

W  i a d o m o ś c i  L i t e r a c k i e
W  Polocku, od nowego przyszłego roku wycho

dzić będzie pismo peryodyczne, pod tytułem: Dziennik 
akademii połockiey.— Rektor teyie akademii, a dawuiey- 
Bzy iey kanclerz, J, X. Raymund Brzozowski, od wielu 
Łit pracuje nad Historyą literatury polskiey. W  tym 
•elu  ze wszystkich kollegijów jezuickich sprowadzone 
Eostały rzadsze dzieła i osobną uformowano bibliotekę 
p o lsk ą , która, jeżeli dotąd nie iest w swoim rodzaju 
aiavbogatsza, tedy za czasem nieustąpi może źadney 
inney pierwszeństwa, będąc przedmiotem szczególniey- 
*zych starań teraźniejszego rektora, którego znamionu
je niezmordowana gorliwość, z gruntowną połączona na
uką, z czego wiele dobrego dla instrukcyi roku ją . -
2  drukarni akademickiey wkrótce wyyść mają nowe wy
dania dzieł dawnych, tojest: retoryki Janą Herbesta nie
gdyś nauczyciela krakowskiego (innego snać od Benedy
kta Herbesta, którego Albertrandy wrękopismach mieni 
Zieleniewiczem), i retoryki duchowney (Partitiones ecle- 
•lasticae ?) Stanisława Sokołowskiego, męża rozległey na
uki, którego dzieła wyszczególnia Niesiecki.

y * 6 7 --------  Z " \\ jemu
dali, francuzką Diderot i d’Alembert, a angielską Chaiń 
bers, Rees i inni. Do tego połączyło prace swoje 3 /9? 
uczonych, w których liczbie są, professoi o .vie un** 
wersytetu warszawskiego: Bandtkie Jan Wincenty, £ (rt"\ 
tkowski i Linde , a także professor uniwersytetu kra
kowskiego Jerzy Samuel Bantkie. O  Galicyi atistryackiey 
dostarcza artykuły professor Schultes, zostający w L u 1̂  
shut, ten sam, który dawniey był professorem chemii * 
historyi naturalney w Krakowie, a z polecenia rząd* 
zwiedzał Galicyą, i którego postrzeżenia o charakter** 
i.obyczajach tamecznych mieszkańców, mianowicie wy
rażone w liścia do Józefa Kodersa, po wielu pisoł#*^ 
publicznych ogłoszone, były powodem, źe Maile Bruh 
przytaczając je w Annales des Voyages, czyni wezwani** 
aby kto z własnych tegoż kraju mieszkańców, otworzY* 
w teyże mafceryi zdanie. Rzeczona Encyklopedya, łttó' 
rą  zaczęto już w miesiącu terazńievs?ym październik* 
drukować, ma ty tu ł: ALlgcmeine Fncj ijcpddic der 
senschaften und Kdnste in alphabetischer Folgę yen gcrmn'  
ten Schriftstellern bearbcitet, und heruusgegeben von J. & 
Ersch und J. G. Gruber Professoren zu Halle. Caleg0 
dzieła będzie tomów około 3 o, każdy od 6o do 70 
kuszy w wielkiey czwiartkowey form ie, z ma o pa mi ‘ 
innemi rycinami. W ydawać bęlłą co miesiąc 10 do 1 
arkuszy do końca roku 1818, a nadal we dwoje więc'.')'' 
Prenum erata na dwa pierwsze tomy, na wodnyn^ pa> 
p ie rze, z osobnym sexternem rycin, naznaczoruć :do </*' 
«u zamierzonego, za każdy tom po talarów 3 igrosH 
srebrnych 20, a za sextern rycin po Udarów ay na ’f  
pierze zaś pisarskim, taż prenumerata na dwa to«ł7 
z sexternem rycin pierwszego wybicia, kosztuje tal*- 
rów 10. Po wyjściu tych tomów, cena ich poć; e?1’' 
ną zostanie, kazęlego do talarów 4 , groszy srebru', 1 
T u  w W ilnie w xięg<irni .uniwersyteckiej, przoyrzeć '  
zna prospekt i próbę dzieła, zawierająca arkusry ihl/> 
z trzema tablicami rycin, a typigraf Zawadzki’pr/S]' 
muje prenum eratę, licząc talar po rublu .a  gr sz p* 
kopiejek 5 srebrem , i tu na mieysca bez  osobnych k3' 
sztow transportu, exemplarze prenumerowane, no w /f '  
ś c iu ic h , obowiązuje się oddawać. (Z  Dzieh."\w ile ti

Dozwala się drukować: Z . Niemczewski Prof. O. Korni, Cenz. C złonek.- w Drukarni X X . Pijarów.

O G Ł O S Z E N I A .  
i.P ocztam tL itew sk i uwiadamia/ że na 

przedstaw ienie iego  Departament Pocz
to w y  pozw olił w e wszystkich pocztow ych  
m ieyscach  przyym ować i odprawiać do 
Królestwa Polsk iego Cstr3chowe^) listy  i 
dla zapewnienia korrespondentow odpra
wiać takowe tym że porządkiem iakirn od 
b ie r a j  się podobne listy zza granicy. 
T o  i e s t .  z żądaniem rewersu od właści 
c ie li  w reście przyymowanie tych  listów  
ma si<ó odbywać według tych  samych pra
w id e ł ,  podług których przyymu j  się ta
kow e dla odprawowania w granicach Im- 
peryum ,

od urodzenia ma lat 14. Piłatów, urody średnicy, tw a fĄ  
gfadkiey, nosa mierne go, włosow ciemno rusuch, oczu ci1' 
mnych, od urodzenia lat 23 kr z et o ieśli się takowi 0 ^  
Żą do kogokolwiek należącemi, tedy ten z prawnetni o 
leżeniu ich dowodami, zechce prosie gdzie należy tu t f  
minie prawem oznaczonym, zaczetney za rekrutów ku>x̂  
tacyi. Roku zgip mca października zn dnia.

Sekretarz Arcimowicz.

V >
D  o n i e  s i e n i ą  X i ę g a r s k i e

Do przedarcia w X ięg a rn iU u iw ersy teck iey
D rzew ick ie g o  Felixa  Filozofii Doktora, F0'

czątki M ineralogii podług W ernera u lożofle
dla słuchaczów akadem ickich in 4to W ila<>
1816 rubli srebr. 5.

N o w y  T estam ent Pana naszego Jezusa CHf^
stusa Edycyi W n lgaty  tłum aczenia X . J a k ^
W u yk a z W ągrowca, Theologa Societatis
przedrukowany nakładem  Zgrom adzenia l °Sa 

1 '   -ąyyskiego Bibliynego , w  Petersburgu iń
RZN ? U Griernialnego Mińskiego ogłasza się,

■ • & w u^eyszey Guberni i meniaiący świadectwa na 
J n Z  W C*gl Michał Amielanow 1 Lary on Piłatów wy- 
l o f  n a ™arn‘n?ch> sit,rodem, pierwszy, z miasta, Sa- 
ratowa. Obywatela Michała Zabawleckiego d w o r n y  czło
■roku * 1  ° ■,o r‘'S° w miesiącu kwietniu przeszłego *8*6
roku uciekłszy wałęsał , ię  po różnych mieyscach-. dra- v ,     , ̂
jsiik3 ‘l , ri L imJ ‘y 'J tohulmińskitRo powiatu, ze w si dzielóney , p o d ty tu łe m : L ’H istoire en dc 0 >
Przed Jr Z  maJ ^ . oscl °h tuatela  <fana Pasmarowa, skąd 'V , f m ę i * *przed rokiem uciekłszy, znaydował się w różnych miey.
scacn. — Na mocy Ukazu Rządzącego Senatu pod rokiem
*Q°1 miGSiaCa sżsrnnin 2.0 chim _

J zł O -  J ł  i. C L C I S U U l g U  Ał*
Petersburg 18 \b  opr. w  skurę rub li a s s fg na'  
cyyn ych  5 . > .

. v W e  wszystkich X iegarniaclr W ilc » sk5f 
nayduie się tłum aczenie na język ^
dzieł K rasick iego, H istoryi na '»  'c«feś*P* F°'. :

_• »- 1 . ,     r
W 7  A  • « /    w  -  ■ <Ą

parties' d’Ignace K rasicki, traduite en
pąr, J. B, Lavoisier chanoioede Mohilcrw; ®

- -  -  - et s®'2  iienotu poa rotetem -       T
£  z\  ™  chez M. N icolle rue de Seine Ni 12 -

są: Amielanow . umd„ t trouve c j ie z to u s  le? libraires de Wilna- Fc^
rouble.. ' f 3

DODATEK D R V Q M

.  a US u,oysKowey. to  00 postaci pomienitni włacęgi 
i f in  ~te« ano.u> • urody słuszney,\ twarzy gładkiey wiel- 

u y , nosa roso n ego, oczu szary CU, włos o w ciemno rusych


